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TŁO HISTORYCZNE „DOMU NA TWARDEJ" 
(''Jota tka) 

„Dom no Twardej ", jok piszę o tym no innym m1eiscu, ]est sztukq nie o po­
!.tacioch historycznych, le o zwykłych ludziach mie~zkojqcych w 1943 r. no je­
dnej z ulic Warszawy. Ale najzwyklejsi nowet ludzie żyjq w remach społeczeń­
stwa, na konkretnym świecie. Ludzie nie są wolni ani ad społeczeństwo ani 
od historii. 

Zaznaczymy przeto tu szkicowo: 
Akt pierwszy „Domu na Twardej" dzieje się pod koniec stycznia 1943 roku. 

Jest to czas, kiedy terror okupanta hitlerowskiego przybiera no sile. Ale jedno­
cześnie wzmaga się siła ruchu oporu polskiego. Je!t to mniejwięcej w rok po 
powołani u do życia Polskiej Partii Robotniczej. Na froncie wschodnim są to dn 
poprzedzające kapitulację armii morszałko Von Paulusa pod Stalingradem. 

Akt drugi dzieje się dnio 15 lipco 1943 roku. Terror faszystowski rośnie, lećz 
umęczona Worszawo zdobywa się no codzienne okty bohaterstwa. Oddziały 
Gwardii Ludowej, doły Arm ii Krajowej i cywilna ludność prowadzą nieustanną 
wa~kę z hitlerowskim najeźdźcą. 

Na froncie wschodnim armie Htlera ćofojq się pod zwycięskim naporem 
Annii Czerwonej; trwa właśnie gigantyczna bitwa w rejonie Orzeł - Kursk. 

W światku politycznym londyńskiej emigracji zom 1eszanle po śmierci gen. 
Sikorskiego-Epigoni Piłsudskiego dorwoli się władzy i z akcji antyradzieckiej 
uczynili rację stanu. Kurs antyradziecki przeniesiony został również na teren kra ­
ju. W momencie, gdy na ziemi radzieckiej działał JUŻ Związek Patriotów Pol­
skich, a Arm ia Czerwona wrm: L Wojskiem Polskim niosła skatowanej Polsce 
wolność , - delegatura „rządu" londynsklego uruchomiała wszelkie swe agen­
tury do walki z polskq rewolucją i ze Związkiem Radzieckim; iedną z tych agen­
tur był osławiony Komitet Antykomunistyczny tzw. „Antyk". 

Jednocześnie w Warszawie i kraju lala się krew patriotów walczących o wol ­
ność ; w pierwszych szeregach walczących szli rewolucjonisci. 

Dnia 15 lipca 43 roku na placu Żelaznej Bramy w Warszawie oddział Gwar-
dii Ludowej obrzucił granatom! tramwaj wypełniony hitlerowcom!. 

W akcji tej zginął Adam, jedna· z postaoi scenicznych sztuki. 
Dziś na tym miejscu na pcmiątkę boju wisi branzawa tablica. 
Akt trzeci dzieje się 31 grudnia 43 r. 
Zwycięska ofenzywa Armii Czerwonej trwa , a w Warszawie, w domu przy 

ulicy Twardej 22 przedstaw1c:ele ugrupowan demokratycznych powołal i do życio 
1eprezentocję pol itycznq Narodu Polskiego - Krajową Radę Norod0<.'łq: histo­
rycznemu posiedzeniu przewodniczył przedstawiciel Komitetu Centralnego Partii 
- obywote! „Janowski'', którego prawdziwe nazwisko brzmi; Bolesław Bierut. 

Od autora 
Akcja niniejszej .sztuki rozpoczyna się no progu roku 1943, kończy się pod 

koniec tego samego roku; nie jest to jednak szuka o okupacji. 
Miejscem akcji jest dom przy ulicy Twardej, no tej somej ulicy, gdzie w do­

mu pod Nr 22 od byłe się historyczne posiedzenie Krajowej Rady Narodowej; 
echa tego posiedzenia grajq w niektórych partiach aktu trzeciego, - sztuka 
jednak nie jest o KRN-ie. 

Sztuka pt. „Dom na Twardej" jest o ludziach, o ludziach, którzy w roku 43 
mieszkali na ul. Twardej w Warszawie; ludzie ci, jak wszyscy w Warszow'e 
i w kraju, żyli w czos'e okupacji, w czosie egzekucji ulicznych i narastającego 
ruchu oporu, w czasie skłócenia politycznego i rozktadu tych kół , które niepo. 
mne Września orientowały się wciąż na tzw, „rzqd" londyński, w czasie wresz ­
cie gdy na wschodzie pod ciosami Armii Czerwonej padała potęga hitlerowska, 
o w kraju ruch rewolucyiny nabierał coraz większej siły i dojrzałości . 
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Sztuka mówiąca o ludziach zamieszkałych w Warszawie w r. 43 nie mo!e 
milczeć o takich sprawach jak: okupacjo, rozkład pewnych kół politycznych, 

' konsolidacja ruchu rewolucyjnego, 1wycięstwa Czerwonej Armii, KRN. 
Te ogólne sprawy i obiektywne procesy, historycznie sprawdzone, znajd ują 

swoiste odbicie w charakterach i nerwach postaci scenicznych, w zdarzeniach 
i atmosferze sztuki, w losach ludzkich. 

Sztuko teatralna - jak trafnie to sformułowano w toku dyskusji wśród pisa ­
rzy radz ieckich - n:e może być „wieszakiem dla ideologii", sztuko, jak wiado­
mo, ukazuje ludzi, - jeśl i ludzie będą prawdziwi wraz z nimi wejdzie na scenę 
prawda tamtych czasów i spraw, teatr posługuje się konkretami o nie gadaniem 
w „ogóle" w realistycznej kompozycji ujawnia się s i ła uogólnienia i typowość 
zjawiska. 

Nie moją rzeczą jest sądzić, o ile ten zamiar autorski został urzeczywistnio­
ny czyl i napisany, o następn ie przez teatr pokazany. 

Sztuka mogłaby nosić tytuł „odejście Jana Korbuta",a jeszcze śclślej „ Odej­
ś'cie Korbuta i Innych", ponieważ w centrum uwagi autorskiej jest sprawa zej ­
ścia z widowni klasy przeżytej ·i historycznie skończonej; odchodzi Korbut i inni, 
lecz ziem !a polska nie zostaje bez dziedzica: nowe s iły społeczne wkraczają do 
historii; akcentem optymistycznym naszych no••ych dziejów jest sprawa powo­
łania do życia Krajowej Rody Narodowej. 

Sztuka, która nie jest sztuką o KRN, bo mówi o zgraniu się i odejściu Kor­
buta i innych, nie może jednak w końcu swego dramatycznego toku nie ukazać 
tego światła jakie zajaśniało pod koniec mrocznego roku 1943 tj. faktu o po­
wołaniu do życia KRN. 

A le idzie tu jedynie o końco-.vy akcent, o zaznaczenie nowej drogi, a nie 
o dramatyczne opracowanie zagadnienia. · • 

W teatrze gra nie tylko to, co ukazujemy na scenie; w teatrze gra równie! 
to, co widz przynosi z sobą , suma jego wspomnień I doświadczeń; wystarczy 
by teatr zaapelował do tych wspomnień i doświadczeń i spektal gra wtedy 
wzmożonymi barwami. Idzie mi tu o rzecz dość istotną : w sztuce, której rama 
czasowa zamyka się na końcu grudnia 43 r. nie moglem - nie schodząc 
z gruntu realizmu - ukazać znaczen:a powołania KRN w tej perspektywie, jakq 
dały jej dopiero lota następne, zwycięsk ie lata polskiej rewolucji i lota budo­
wan ia państwa ludowego. Tę perspektywę przynosi z sobą widz da teatru, wie­
dzę o latach, które nastąpiły po 31 grudnia 43 roku, wiedza ta uzupełnia sztu-
kę, uzupełnia spektal teatralny. • 

Kazimierz Korcelli 


